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ILUSTROWANY 

. 
Esz T R V B U N A L S K I 
IEI· 
L!.o JEDYNE PISMO CODZIJ:NNE WYCHODZĄCE i DRUKOWANE W PIOTRKOWIE 

ZA WtA 10-6 Jedno z naJbliżseych 
•llłilr:.· Komitetu Ekonomicznego mini 

ć będzie pod znakiem motoryza 
nie z naszymi zapowiedziami je­
tym roku zajść mają zasadnicze 
· w dziedzinie motoryzacji mają 

--•-
1u ożywienie i ułatwienie zmotory 
kraju. 

'· ' „ ' . „-' '!: I ' '. I ' • •• • • ' 

dze sądowej prawa do sprzedaży przez li 
cytację nabytego na raty samochodu. Z 
roszczeniem tym firma sprzedająca sa­
mochód będzie mogła wystąpić z chwilą 
nieuregulowania dwóch kolejnych rat. 

Obowiązujące do 1 stycznia 1938 roku 
ulgi podatkowe dla nabywców pojazdów 

mechaniczn. polegające na odliczeniu od 
sumy dochodu kwoty wydanej na kupno 
samochodu - zdały egzamin i wprowa­
dziły duże ożywienie w handlu samocho­
dowym. 

Ulgi te mają być przedłużone na jeden 
rok. 

REDAKCJA i ADMINISTRACJA: 
Piotrków Tryb., Legion6w 2, 

tel. 10-55. 
REDAKTOR PRZVJMUJE: 

od godz. 9 - 10 
ADMINISTRACJA CZVNNA: . 

. od godziny s-ej do 19-ej 

CENNIK OGŁOSZEl't: 
Za Wiersz milimetrowy (jOOnoszpalto­

wy) - 40 gr. Pierwua strona i tabelai 
ryczne o 50 proc. drożej. 

Drobne: 10 groszy za wyraz. PQszulm„ 
)łcym pracy: 50 proc. taniej . 

Prenumerata miesięcznie 

2.50 
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' Zaga:dnienia zreferowane być mają na 
posiedzeniu Komit. Ekononiiczengo przez 

wicemin. Piaseckiego przewodniczącego 
międzyministeri;alnej komisji motoryza• 

cyjnej z tym, aby wejść mogły jak najprę 
dze w formie rządowycli wniosków usta 
wodawczych ~ obra<ly Sejmu i Senatu 

. · • • : ' • . : . " • ',!. • . wszystkim na Komitecie omó-
111& być problem ulg podatkowych 

wnictwa garażowego. Obowiązują 
czas ulgi podatkowe dla budowni 

· szkanicwego nie dotyczą budowy 
· Dlatego też budowa ich przy 
cszonych domach korzystającycfl. 
atkowych jest 1do tej pory pra 

Tatetnni.~a skrytki w banku ·warszawskint. 

,___.,.aa.,ością 

........ _. ....... śnie dla budownictwa tfll.rażo 
ówon przy nowowznoszonych do 
też i dla budowy wielkich zbio 

garaży przeznaczone być mają po 
kre~yty. 

'm zagadnieniem które ma .oostać 
ane w anjbliżSzym czasie są ul 
atach i ułatwienia dla właścicieli 

k. Odpowiedni projekt przewidu­
tralizowanie w rękach władz admi 
i ogólnej wszelkich formalności re 
jnych, koncesyjnych itp. jak rów 
·ązanych z nimi opłat. Prowadzi to 

-..~·· enia szeregu opłat i przyspiesze 
twienia formalności wymaganych 

nia koncesji prZez właściciela 
i. 

· ernie doniosły jest również pro 
wprowadzają.cy rejestrowe pr.awo 

e na pojazdach mechanicznych. 
ten stwarza pewnego rodzaju hi 
samochodową na którą wpisać się 

firma samochodowa sprzedają.ca sa 
na raty. 

eza.su uregulowania '\\-szystjtich:-.t 
ta ma możność ~Skania na dro 

10-6 Z Zamościa. don087ą: na 
ieściu Majdan ~arzył się niezwyk 
·czny wypa3ek Dwuna.$oletni Alek 

Mfynarski popisywał się przed 
· kolegami wdrapywaniem się na 

' z przewodami wysokiego napięcia. 
na wierzchołku słupa chłopiec za­
się w przewody i został 'zabity sil 
prądem. Zwęglone zwłoki wisiały na 

prawie przez godzinę, do czasu 
cia elektromonterów którzy zdjęli 
słupa. 

amobójstwo małżeństwa 
prze: powieszenie 

liRZANóW 10-6 Ok. godz, 2 nad ra­
we własnym mieszkaniu w Sierszy 
nił samobójstwo przez powieszenie 

Adam Iłorowicz prokurent Sierszań -
Zakładów Górniczych ·.vraz ze swo 

'.!oną Elźbietą. 
~karz okręgo\\-y dr. S'cbmidt z Sier 
stwierdzi~ zgon obojga małżonków. . 

Zona zausznika JagodY 
grozi kontpro111.i a.cją dygnitarzont .sowleckitn 

Kuri~r Czerwony donosi: 
Niedawno donosiliśmy, że w jednym z 

wielkich banków warsŻawskich w skrytce 
słynnego Greka Kaligasa wspólnika afer 
brylantowych b. szefa GPU. Jagody znaj 
dują się znaczne ilości brylantów, klejno 
tów- i rozmaitych kosztowności óraz doku 
menty, k<;>mpromitują.ce dostojników so„ 
Wieckich, z którymi Grek po~tawał w 
stosunkach ,,handlowych" 

Przedwczoraj zgłosił się do banku przed 
stawiciel paryskiego biura Kałigasa 11Gre 
dit Compagnie" i przedłożył dyrekcji peł 
nomocnictwa podpisane przez Kaligasa i 
jego żonę Lubę. Po opłaceniu kilkudziesię 
du złotych zaległych opłat za wydzierża-

wienie safesu pozwolono przybysz<)wi ot 
wcrzyć skrytkę. 

Przedstwiciel Khligasa wypełnił zawar 
tcścią skrytki '<lWie wielkie teczki, po 
czym ntyciuniast opuścił ~arszawę. 
Wiedług doniesień z Wiednia również i 

tam opróżniono już skrytkę Kaligasa w 
jednym z banków Zawartość óbu skrytek 
przewieziona zóstała do Paryża. 

Przyjazd do W,arszawy urzędnika „tre 
dit Compagnie" nie wyklucza wcale moż 
liwości pobytu Luby Kaligasowej w Pol 
:!>Cli, 

Kaligaso\\a zagroziła już władzom so­
wieckim, że jeśli in.ąż jej nie będzie wypu 
szczony na wolność wówczas opublikuje 

• 
No-weta . dO u~tawy o &~kołach 

akadeinicklch 
uchwalona w komlsll sejmowej 

W.A;RSZĄ'WIA. 10-6 sejmowa komisja o 
światowa zakończyła obrady nad nowelą 
do ustawy o szkołal'h akademfokic:h, uch 
walając projekt tej noweli z kilkoma. zmia 
na:mi. Wi art. 11 przyjęto poprawkę roz­
szerzającą władzę rektora prz;~z pzyzna­
nie prawa ulg w opłatach akademickich na 
studentów niezamożnych u. zdolri}:ch. Da 
!~j w miejsce stosowania dotąd kary o nie 
zaliczanie roku w~lędnie jego części 
wprowadzono nową karę dyscyplinaraą w 
postaci pozbawienia prawa ud~iału w iy 

' 

du akademickim, łącznie z zagrożeniem 
rell'gacji, Wreszcie nowelr.1 uzupełnfono 
pt·zepisem przyznającym ministrowi: oś­

wiaty pr.awo łaski w ~rzypadku przewi­
nień o charakterze zbiorowym po uprzed 
nim jednak wysłuchaniu opinii senatu. Re, 
,zolucje pow. tarnowskiego potępiającą sy 
.stem policyjny stosowany w życiu akade 
mickim i żądającą nowego rozporządzenia 
o stowarzyszeniach akademickich na za­
sadzie pełnej autonomii - odrzucono. 

.Arch. Zaremba -- ojcem ·„Kropelki'' 
Tak orzekł sąd 

LWóW 10•6 W. sądzie grodakim we 
Lwowie zakończył się proces alimentacyj 

' ny, wytoczony arch. Zarembie przez kura 
tora nieślubnej córki Gorgonowej adw. 
dra Axera. 

Zaremba nie przyznał się do ojcostwa, 
a przebywająca w więzieniu w Fordonie 
Gorgonowa twierdzi, że · Zarembu. jest oj 
cer.a jej dziecka. 
Sąd uznał Zarembę ojcem :,Kropelki" i 

przyznał alimenta od maja 1934 do wrze 
,śnia 1938 r po 50 zł. miesięcznie, a od 1 
października 1938 r. po 80 zł. 

„Kropelka" obecnie już 5-letnia dziew 
czynka przebywa w miejskim zakładzie 
sierot przy ul. Kadeckiej we Lwov\ie. Wy 
kazue ona zdolności sceni<!_zne i bierze u­
dział w dziecięcych przedAtawieniach i 
występ~ch w zakładzie. 

dokumenty, które były . przechowywane w 
skrytkach. Jeden z wielkich dziennikóWI 
paryskich zgodził się już podobno na opu 
blikowanie tych sensacyjnych dokum.en,o( 
tÓ'~1'. 

'Kaligas ma być głównym świaJCl'kiem w 
procesie Jagody. Obawiając się o swój '5 
Grek ,sypie" winnych i nie'\\innych. Na 
podstawie jego zeznań aresztowano m. in. 
w Mpskwie żonę dziennikarza tureckiego 
Di mi truli 

. K.aligasowi grozi kara śmierci Sytuację 
jego pogarsza fakt, że w toku śledztwa 
st;wierdzono, iź przy pomocy Jagody za• 
mordował on sweg sekretarza Greka Va 
liani, gdy ten leżał w szpitalu. Sekretarz 
poinformowany był o machinacjach Kali· 
gasa i jego możnych protektordw i gro­
ził mu denuncjacją. 

. 
Wycieczka Kółek 8olniczych 
do wzorowych gospodarstw 

Okręgowe Towarzystwo Organizacyj i 
Kółek Rolniczych w ·Piotrkowie niezależ 
nie od wycieczki na '\\')'stawę „Ęultura 
i Praca Wsi" w 14skowie w okresie let· 
nim zamierza mrganizować szereg wycie 
czek Kółek Rolniczych do sąsiedzlcich Kó 
łek Rolniczych, Kół Gospodyń Wiejskich 
Spółdzielni i do poszczególnych, lepiej u­
rządzonych gospodarstw rplnych i hodow 
lanych, co '\\1 dużej mierze , przyczyni się 
do podniesienia poiomu organizac}jn~ 
oraz do wzajemnego poznania wyników. 
różnorakich sposobów gospodarowania. 

,; ' • • ·1 , , • • 
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=·· 14-87 
T A K S Ó W IC. A elegancka 
do wynaj~cia na bliższe i dalsze tury. 

Piotrków, Słowackiego 7., tel. 14·8'1. 
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Wolność katorZników 
Ostatnimi czasy coraz częściej pojia- ności i wolności. Po miasteczkach i wsiach 

wiają się w prasie świa.ta wiadomości o naszych szwendają się jeszcze agitatorzy 
„czystkach" czy „likwidacjach" różnych rozmuwający cudne wizje. Do rąk na· 
oscbistcści w Rosj.i Sowiec:kiej. Po samo- .szych uczniów w szkołach ogólnokształ­
bójstwie Gamarkina __. jeidp.ego z głów- cących, a zwłaszcza zawodowych, wciska 
nych działaczy w kmisariacie wojny - się „bibułę" , broszury, ulotki, pisemka 
przedmiotem zaintel.'esowań .prasy świa- zohydzające polską rzeczywistość, oburza 
towej stały się losy takich postaci, jak jące się na „dyktaturę'' i „tyranię", a 
mar.szalek Tuchaczewski, marszałek BlU- wielbiące kraj., który ziścił sen o wolno­
cher, dawniejszy zastępca Litwinowa, a ścL 
obecnie - używają,c naszej terminologii Lecz biada naiwnemu, który przejdzie 
- wiceminister sprawiedliwości Krestin- przez próg.; wio,dący do tej krainy „wol­
skij, szef „Ossoawiachimu" (urzędu obro ności". Od Dąbala po Jasieńskiego - każ 
ny przeciwlotniczej) Eideman i t.d. Pi- dy ckupuje swe iluzje nie tylko rozcza­

rowaniem, ale wręcz - utratą wolności, 
o ile nie następuje brutalne unieszkodli­
wienie - rozstrzelanie, czy t'eż osadze­
nie w „żywym grobie" celi więziennej, 
lub zesłanie na odludzie.„ 

Nie b~ło może w historii świata bar­
dziej perfidnego żonglowania po1ęe1em 
„wolności", jak to ma miejsce w sowiec- . 
kim „ra.ju". 

Ą stwierdziwszy to, możemy śmiało 
zapytać: czy nauczycielami „wolności" u 
nas ma.ją być wysłannicy tych, którzy w 
Scwietach z tego pojęcia uczynili igraszkę 

swawoli i samowoli? Czy każdemu 
towi komuny, podszeptującemu ~ 
mu robotnikowi i fornalowi1 ~ 
wi i czeladnikowi rzemieślniczemu, W: 
to swą „niewolę" może zamienić w • tr 
ność" o ileby pomógł do wprowadzt 1'10 a 
nas ustroju sowieckiego, nie nalet vv'Y:i.z 
<lać odpwiedzi w jednym krótkim dzi' 
m,ownym zdaniu: spróbui, bratka ro .. 
tej „ wolności" w Moskwie czy gli s~saa 
wiek bądź w ZSRJR, a ~ o ile tę si~ d 
Frzeżyjesz - będziesz wzdychał do Jlllę 
woli", panującej na zachód o.d „ra~ do :i.. 

· k' nVClJ. -wiec iego„. ~ , 
sze się więc o aresztowaniach jednych, o 
zsyłkach karnych !drugich; pisze się, jak 
to w S'owietach zastosować wciąż można 
staropolski'e powiedzenie, że „łaska pań­
ska na pstrym Koniu ieździ", oczywiście 
trawestując słowo o łasce pańskiej na ... 
łaskę Stalina ... 

• ~;/'~--~·fi'' I ,':; • , • ;. , ,1:• f •• • 

• , 
Polityka pokoju 1 rownowa 

" Oczywiście w:szystkie te wiadomości 
nie mogą być brane jako stuprocentowa 
praW:da; trze"Qa je traktować ostrożnie, 
jak to w dawnym Rzymie mawiano: „cum 
gra salis". 

Znaczenie zbliżenia Pols~ci i Runtunii 
Ale że z sowieckiego Olimpu droga do 

~kały tarpejskiej jest bardzo krótka, o 
tym wiemy z niewątpliwych, UEtalonych 
faktów. Choćby z· tdwu vvielkk:h procesów 
politycznych Zinowiewa i tow., Radka i 
tow. Dostanie się „pod stienku" · czy w 
najlepszym razie w odludzie Sybiru -
jest na po~zą~u dziennym. 

1>rasy zagranicznej •• 

Więc choćbyśmy przyjęli, że osfatni:e 
"'iadomości o „likwidacjach", czystkach, 
aresztowaniach, zesłaniach są w 50 proc. 
- jakby to określiły gazety sowieckie -
„wymyslami prasy burżuazyjnej", rezul­
tatami „propagandy faszystowskiej", to 
jednak pozostaje niezbity fakt, że Sowie· 
ty w tej chwili są może najbardziej wy­
mown~ przykładem, jak zakłamane by­
ło i jest hasło · „wo!ności" przekonań, któ 
rej obrońca mieniła się wobec „zgniłego 
świata burżuazyjnego" doktryna Lienina. 

LONDYN 10-6 „Tim.es'' pisze na temat 
wizyty Fana Prezydenta RP.: „wizyta Pa 
na Prezydenta RP. w Rumunii i rewizyta 
którą król Karol złoży w Warszawie w 
końcu czerwca wydaje się oznaczać więcej 
niż tylko zwykłą wymianę kurtuazji. Ca­
ła prasa bukareszteńska oraz koła polity 
czne ujawniają wielki entuzjazm na rzecz 
ściślejszej przyjaźni z Polską. Dzienniki 
rumuńskie oceniają przymierze z Polską 
jako posiadające żywotne znaczenie dla Ru 
muni i. 

OCENA 

PARYŻ 10-6 „L'Information" zamiesz 
cza w związku z ~izytą Pana Prezydenta 
RP. artykuł znanego publicysty p. de Bri 
non, który nawiązując do wszelkiego ro­
dzaju ataków i pogłosek, rozpowszechnia 
nych jak zwykle w podobnych wypadkach 

przez publicystów Pertinaxa w ,Echo de 
Paris" i Tabous w „L'Oeuwe' wskai:uje 
że są to tematy sensacyjne, nadające się 
raczej do romansu W czasach takich jak 
.obecne, nie ma jednak nic bardziej szkod 
liwego, jak snucie sensacyjnych romansów 
dokoła zagadnień politycznych. 

W dalszym ciągli swego artykułu p. de 
Brinon charakteryzuje politykę za.granicz 
ną Polski, podkreśla jej ruchliwość i 
stwierdza, że odrodzone państwo Polskie 
stało się poważną siłą z którą należy się 
liczyć. Następcy Marszałka Piłsudskiego 
pracują nad stworzeniem silnej armii, a 
równocześnie pragną skonstruować prak 
tyczne środki utrzymania pokoju. Stąd 
powstał układ nieagresji ze Zw. Sowie -
ckim, takiż układ z Niemcami Z tych za 
łożeń wychodząc polityka polska stara 
się o utrwalenie stałej równowagi na Bął 
kanach, dającej zabezpieczenie każdemu 

jed 
narodowi zaniepokoJonemu lub z~ org 
mu w sv;rych terytoriach. Idąc Po tej za 
Polska zaleca uregulowanie sto r6 
i układy między sąsiadami, tak,, d 
mniejsze państwa mogły czerpać =... 
cie swego bezpieczeństwa z ukła.dÓW -
wartych przez siebie i z danych re~ Pi 
a nie z protekcji ani też z konstrukcyj 
wnych, opierających się bardziej na 
wacłi niż na faktach 

„Le Tepms" w artyku)e wstępnym \\'i 
zuje że podróż Prezydienta RP. do R1l 
nii i rewizyta króla Karola są zjawish 
najzupełniej naturalnymi. Toasty W)'\ w 
wiedziane przez Prezydenta RP. i krt k 
Karola charakteryzują politykę ~órą 
mierzają stosować Bukareszt i Wa, ~ 

M;ożna tylko złoż~ć gra,tulację z pow je 
~·za1emnego _zaufa_n!a ktore .ch~akte?J p 
je w obecneJ chwili stosunki między 1 
szawą. i Bukaresztem. 

Zresztą po cóż sz~kać przykładów w 
losach rosyjskich dygnitarzy sowieckich 
- kiedy mamy przykład o wiele bliższy, 
przykład -nie z dziedziny bądź co bądź 
drażliwej, . bo politycznej, ale przykład 
0 Fteracki", przykład n~ szeregu polskich 
pisarzy, będących na wysługach sowiiec­
kiej ideologii. 
Był czas, że ta ideologia, ten „raj wol­

ności"' jaki :qiiał powstać na wschód od 
naszych · granic, _miał niezwykłą siłę atrak 
cyjną · dla pewn~g9 odłamu polskich poe­
tów i pisarzy, ktorych· ~eriił „faszyżm", 
„kapitalizm", „kołtuństwo ;burżuazyjne". 
Pośpieszyli więc do tego raju... Znrueźli 
się w nim - by spośród większej plejady 
wymienić dwu 'zdołnieJszych - Witold 
Bandurski,· ~Bruno Jasieński; I cóż się. o­
kazało? Raj przemienił · się fikcją, złudą, 
cynicznym' kłamstwem. 'Poeci i ·pisarze ci 
zostali napiętnowani, jako· „psy trocki­
stowskie" i odpowiednio -potraktowani..„ 
żyją, czy też poszli „pod stienlru1

', gniją · 
w celi Butyrek czy też gdzieś koło kręgu 
polarnego - mniejsza o to. Chodzi o 
rzecz zasadniczą: każdy, kto ośmieli się 
występować w imię wolności przekonań„ 
ul'ega strl.ilbwc'zo W ' fej , ·czy innej fornii'e„ 

Mo~kwa. chce ratować \\Jalencj 
Apel Dymitrowa do li mit:dzynarodówki 

• • I • ' 

.o podj·~cie . interwencji na, rzecz czerwonej Hiszpanii 
P ARY..ż 10-6 Sekretarz generalny ko -

munistycznej międzynarodówki Dymitrow 
wystosował z Mloskwy telegram do prze· 
wodniczącego socjalistycznej międzynaro 
dówki do Brou<:kere wysuwając projekt po 
wołania komitetu dla · podjęcia interwencji 
na rzecz rządu hiszpańskiego w Walencji 

W odpowiedzi.. na ten telegram. przewod 
nic:zący socjalistycznej międzynarodówki 

de Brouckere udzielił odpowiedzi wymija 
jąc'ej oświadczając, że ani p~zewodniczący 

socjalistycznej międzynarodówki ani se­
kretarz generalny nie mogą ucze~tniczyć 
w proponowanym przez Dymitrą.wa komi 
tecie ponieważ nie posiada odpowiedni<{h 
pelnomocni~tw . . · 

JednÓCzesnie Dym.itrów wystosował te 
legram do komunistyc~ partji hiszpań 
1.i'kiej, w którym zapewnia o poparciu ko­
munistycznej międzynarodówki, pomimo 
iż socjalistyczna międzynarodówka uchyla 
się od współpracy z M;oskwą ' 

·: \' . . . „· .• „t.:. ~ • • • • ' '. 

„likwidacji"„. - . ]Q ł f - k• M • d 
I tu d~i~raihy·'do sedna zagadnienia. : ~z o owe . w;yc1ęc~. I ną tę . „ZYn~·ro-
~ izdebki, . . w.któ.rej u nas pr~ mas~y- · · . dową· ·. wv·staWDA·_:·w ··P·ary· z• U._ ·: · .. 
me do szyeia, czy przy warsztacie szew~;· · "c : 
kim pracuje ·· chałupnik, przeeoct.ają się · Cały świat z niezwykłym. entuzjazmem pami Ód .25 do 50. ~b- · „ 
odgłosy,„ docierają wieści, jak to idealniie przywitał otwarcie Wystawy światowej Opłatę 10·złotową, obejmującą wszyst­
jest tr..m, 'gdzie· ziszćzono juz raj na ziemi, · Sz~uki i Techniki w Pąryżu. My, Polacy, kie koszty, związane z po<lróżą (pasz.. 
wprowadzono najsicżytniejsz'e h3.sta róyv witamy ją z tym wię~szą radością, że dzię port, wizy, bilet, hotele, utrzymanie, bi-

kf .riiej ·mamy sposobność zabawienia let na Wystąwę etc.) przyjmuje każda 
~- choć prze.z kilka dni ·w stolicy śWiata, kolektura lot'erii państwowej.„ Ten, kto 

prawie zupełnie dotychczas pomijanej w wygra choćby nawet 300 zł., będzie mógł 
wycieczkach urządzanych przez polskie v.ryjechać do Paryża, pono&ząc wydatek 
biura podróży. tylko 10-złotowy! A więc wszyscy do ko­

Zjazdy gwiaździste do Gdyni 
na „Tydzień Morza" 

P)•owadzone są przez Główny Komitet 
„Tygodnia Morza" z Automobil Klubem., 
Polskim Związkiem ~otocyklowym. Pol­
skim Związkiem Kolarskim i Polskim Zw 
Jeździeckim pertraktac:je w sprawie zor 
ganizowania na dzień 29-6 zja~dów gwiaż 
dzistych do Gdyni. Przebieg przeprowa~ 
nych dotychczas rozmów wskazuje, że zja 
zdy takie będą zorganizowane. Organizato 
rzy przewidują specja_lne plakiety dla u­
czet:tników i nagrody dla poszczególnych 
kh1b6w. 

W śród wielu wycieczek, ogłaszanych 
przez biura podróży, najciekawiej przed­
stawiają się wych~czki, których frasa jest 
następująca: Warszawa - Berlin - Pa­
l'yż - Marsylia - Riwiera Francuska -
Włoska - Genua - Mediolan - W ene­
cja - Wiedeń - Warszawa. 

Ponadto program tych wycieczek obej­
muje nie tylko zwiedzanie Wystawy w 
Paryża, ale także historycznych zakąt­
ków pod Paryżem, jak Versaill'es, Mal· 
maison, Fontainebleau, Chantilly etc. 
Wycieczki zbiorowe odbywać się będą gru 

lektur i to śpiesznie, bo kontyngent na 
paszporty na Wystawę jest ograniczony. 

~AM!ETAJCIE, ZE W WYTWORNJ 
NAS!'AN'EJ' 
Parasole walizy i t.p kupuj wprost w 
wytwórni. Piotrków, ul. Sieradzka 1· (w 
podwórzu\ · . 

Pokrvwamy i reperujemy parasole wa: · 
lizy, teki, neseserki, 11~kiewki portfele 

t.p 

BERLN 10-6 Zarysowujące się poroz 
mienie czterech mocarstw w Londyo 
przyjęte tu zostało z dużym zadowolenie 
Wynika ono nie tylko z faktu meryto~ 
nego . zą.łatwienia kwietii kontr. wybrzel 
hiszpafu;kieh ale bodaj przede wszystkil 
wniosków, .które wyciągają tu z ppozyty 
nych WYQ.ików rokowań o „Front C.zte 
rech mocarstw" 

;,Berliner LOkal .Anzeiger'~ z :zado"wóft' 
niem uwypukla, . Że ,widoczne zdają st 
być oznaki powodzenia w fakcie zawarci 
wspólnego układu o niezwykłym znacu 
niu 1dla pokoju przez cztery miarodajnt 
odpowieqzialne i najważniejs~ .~arstWł 
Europy·· . . . . . ' · · ' . ; 

,,Be~liner . Morgen . Post" . pt. ,;wyniki 
bezpośredniej dyploma~ji". pis~: n~jwai 

. niejszym ·wnioskiem politycznym_ jest ~ 
twierdzenie się zasady, wciąg; . głosz()nei 
przeź Niemcy, prowadzenia. bezpośrednich 
rokowań dyplomatycznych bez ińger,encyj 
instytucyj . mię;dzynarodowych. 

BERLIN 10-6 Koła poinformowane: po 
dają, że ambasador von Ribbentropp wra 
ca w dniu dzisiejszym do Londynu W cza 
sie swego kilkudniowego pobytu w Niem 
czech cdbył ambasador również rozmowę 
z Kanclerzem Hitlerem w Berchtesgaden 
Rczmcw11 ta dotyczyła· przyszłego załat­
wienia sprawy międzynarodowej kotnroli 
morskiej na wodach hiszpańskich. Po po 
wrccie do Londynu ambasador kontynuo 
wać ·będzie swe rozmowy na ten temat , 
min Edenem którego . odwiedzi iuż .· 
czwartek, aby ostatecznie wyj,'l.śnić spra 
wę bezpieczeństwa bicrących udział · w 
kontroli okrętów. Zgodne stanowisko fw/ 
tej sprawie Niemiec i Włoch znane już 
jest .z prasy włoskiej i niemieckiej. 



PIĄTĘK, dnia: 11 czerwca i937 rotru. 

, Ojciec przebił syna widłami 
n~ Krwawe zajście przy ul. Narutowicza 59 
ałupi 
nu, dniu wczorajszym vv-ydarzył Się w 
w ,.towie niecodzienny wypadek, ktOry 

dze ł wstrząsające wrażenie. 
µ'e · ul. Narutowicza 59 zamieszkuje 
h. a 11a Królikiewiczów Właścicielem po 
ku, 1 jest Andrzej Królikiewicz, który po­
i!'.:lzi syna, 28-letniego l\Ueczysława. Po 
tę l>~ ojcem i synem często dochodziło 
do ,~iany zdań na tle stosunków rodzin 
aju" 

rytycznego dnia syn z ojecm spotkali 

kowianin (ka) 

nawet w czasie letnich wywcza· 
„ s6w nie może pozostać bez 
stałych I aktualnych informacji 
z miasta, z kraju I zagranicy 
które podaje zawsze---· 

lło~ Trrbunalski 11 

. miejscowy, niezależny 
r o Ziemi Piotrkowskiej, -
~; l' wlenla na prenumeratę, 
,ink-,iu telefonicznie, przyjmuje 
bo lstracja. - ~ 

tr6w, ul. Legionów 2, tel. 10·55 

Sprawy ulenowskie 
na warsztacie 

wa głośnej pożyczki ulenowsk.iej 
Jeszcze jest tematem obrad związ 

·ast ulenowskich, gdyż wysuwane są 
i zastrzeżenia co do rat .zaległych. 
a &viązku z tym w dniu dzisieszym wy 

IV do Warszawy prezydent miasta 
Fiszer. 

Kolonie letnie - 1 lipca 
- li dniu 1 lipca rb. wyjedzie na kolonie 

·e w Tarasce pierwSZa partia dzieci 
opcy) Na razie .przewidziano 120 
pców, ale Zarząd Miejski czyni stai a 

~ ażeby liczbę tę pokażnie zwiększyć. 

Zarządzenie 
· .starosty .Powiatowego Piotrkowskieg,'O 
. idnia 9 czerwca 1937 r. N:r Apr. 3 18-137 

prawie ustalenia cen z urzęd'u na żyt­
e mąkę 82 pr. i pszenną 65 pr. zamiej­
? ą kujawską i kresową. 

:z Na zasadzie art. 1 pkt. b rozp. Prez. 
. lt. z dnia 31-8 1926 r. o zabezpieczeniu 

ży przedmiotów powszechnego użytku 
· ~. u;R.P. Nr. 38 poz. 314 i par. 5 rozp. 
. In. Spraw Wewn. z dnia 29-10 1929 r. 

uregulowaniu przedmiotów powszechne 
użytku (Dz. u;RP. Nr. 81 poz 607) po 

·a łuch~iu opinii JK'.omisji Cennikowej, 
_ ołanej do badania cen i kalkulacji -

am na niżej wymienione artykuły na 
pujące ceny maksymalne, które nie mo 
być przekroczone: 

. I przy sprzedaży hurtowej: 
~: mąka żytnia 82 pr. za 100 kg. franco 
· c. odb. wzg. młyn przemiału zł. 31,50 
mąka żytnia 82 pr. za 100 kg. magazyn 
ownika 31, 75 

. mąka pszenna 65 pr. za 100 kg. zamiej 
J wa kujawska i kresowa loco magazyn 
· ownika · 45,50 

II Przy sprzedaży detalicznej : 
mąka żytnia 82 pr .. za 1 kg. 0,35 
mąka pszenna 65 pr. zamiejscowa 

jawska, kresowa 0,50 
l chleb z mąki żytniej 82 pr. 0,31 
l bułki z mąki zamiejscowej jw. 0,60 
Ceny powyższe obowiązują z dniem 10 
rwca 1937 r. , 

Cenny innych artykułów ustalonycJ\. m:o 
1111 zarządzeniem z dnia 21-5 1937 r. Nr. 
J1?r. 3-10 37 pozostają bez zmian i nadal 
obowiązują. Winni przekroczenia niniej-

go zarządzenia będą karani po myśli 
. 64 rozp. Prez. Rlzplitej z dnia 22~ 

1928 r. o poslęp. karno ą.<YJJ.inistracyjnem 
~. UĘP Nr. 38 poz. 356) grzywną do 
lOOo zł. lub aresztem. 6-cio tygodniowym 

Starosta Powiatowy: 
.C->. ~SKl, 

się w oborze i wywiązała się pomiędzy ni 
mi sprzeczka. W pewnym momencie wy 
prowadzony z równowagi Andrzej Króli· 
kiewicz złapał stojące opodal widły i w 
zapamiętaniu pchnął nimi swego syna, 

przebijając mu levv-y bok. 
Ranengo w stanie ciężkim przewiezio­

no do szpitala św. Trójcy. 
Zawiadomiona o wypadku policja 

wszczęła dochodzenie. 

„ ... „„„ ... „„„ ...... rumi„„ ... ma„ ... „lllml_.lm!IBBllB!imlimiMin·l'l!!!illl•"ll'Dl*mnmH~.......rnmmmm,..,,.,..,D:ll'im 

Sensacja Piotrkowa 
Ostatnią sensacj~ -Piotrkowa można na 

zwać motorower. Piotrkowianie mieli o· 
n'egdaj możność podziwiania pięknego ro­
weru, uruchamianego za pomocą małego 
silnika. W odróżnieniu od motocyklu, od­
.straszającego głośnym warkotem motoru 
i przeraźliwym klaksofonem, moto-roweru 
prawie nie słychać podczas jazdy i wogó­
le mało różni się od zwykłego roweru, 
tym chyba jedynie, że jest nieco masyw­
niejszy. Pracuje sprawnie, nieZawodnie, 
i jest stosunkowo tani. M):>żna włączyć 

bieg 15 km. na godzinę, lub też 50 km. 
na godzinę. Do jazdy moto-rowerem zby­
teczne jest pozwolenie odnośnych władz. 

Nic dziwn'ego, że onegdaj moto-roweł­
był tematem ogólnych rozm.ów i - . jak 
się dowiadujemy - wiele osób zamierza 
g-o nabyć. · 

Dla informacji naszych Czytelników 
pcdajemy, że przedstawicielem fabryki, 
produkującej te piękne i praktyczne mo­
to-rowery jest p. Konopiński. 

•• 
SEKCJA KULTURALNO·OŚWIA'TOWA - MIEJSCOWEGO PUŁKU 
z okazji. •Dnia Spółdzielczości> urządza w niec ziele 13 b. m. na Meszczach 

Wielką zaba\vę leśną 
Na całość zabawy złożą si~: Popisv kcinne, zau.•ody sportowe, gry i zabawy, wędka 
szcześcia, koło szczdcla, karuzele, 11uśtawki, strz~lnica, biwak żołnierski, humor, tańce 

na wolnvm powietrzu, koncert orkiestry wojsk. miejscowego pułku. 
Cena wejscia na zabawe 20 gr. Opłata za priejazd 20 gr. 

Bufet na miejscu obficie zaopatrzony. Las oświetl nv. 
Dojazdy autobusami miejscowego t>Ułku z Placu Kościusz~i i koszar Poinwaiidzkich 

Dochód przeznacza alę na cele P. B. K. 
W razie niepogody zabawa odbedzie sie na przyszłą niedzielę. Początek o g. 14.30 

• • ' \, • ~.J' irJ'' „ 
Wykrycie przemytu w Bełchatowie 

W ostatnich dniach na terenie Bełcha· 
towa ukazały się w sprzedaży kamienie 
do zapalniczek pochodzące z przemytu, co 
zwróciło uwagę naszych władz bezpieczeń 
stwa, które też wszczęły energiczne do -
chodzenie celem zlikwidowania nie dozwo 
lonego handlu szmuglowanymi kamienia 
mi. 

Wi wyniku kilkudniowej obserwacji 
stwierdzono, że ogniskiem z którego pro 
mieniował handei kamieniami - było mie 

szkanie Heny Przemysławskiej w Bełcha 
towie. Przeprowadzona w dniu onegdaj­
szym rewizja przez funkcjonariuszów beł 
chatcwskiego posterunku policji w miesz 
kaniu Przemysławskiej dała bardoo boga 
ty materiał dowodowy w postaci 3600 
sztuk kamieni de zapalniczek niemieckiego 
pochodzenia. 
Pochodzący z przemytu towar zakwe­

stionowano, zaś Frzemysławską, pociąg­
nięto do odpowiedzialności karno sądowej 

Sąd przyznał 1000 zł. wynagrodzenia szkód 
hutom szklanym w Piotrkowie 

Wi dniu wczorajszym Sąd Grodzki w 
Piotrkowie ogłosił wyrok w sprawie z po 
wództwa Belgijskiej Spółki Akcyjnej Hut 
„Kara i Hortensii" przeciko dwóm robot 
nikom: Stefanowi Socikowi i Antoniemu 
Kutalskem,u o 1000 zł. za spowodowane 
przez nich szkody i straty Tłem _sprawy 
tej było poważne przekroczenie, jakiego 
dopuścili się robotnicy, pracujący przy t. 
Z\Y. ,,zestawie surowcowym" . mieszając w 
nie odpowiedniej proporcji surowce, nie­
zb~ne do produkcji szkła. Wskutek nie 

właściwego pomieszania materiałów uleg 
la zepsuciu masa szkła o wadze 3300 kg 
powodując przez to szkody i straty na 
rzecz przedsiębiorstwa w vvysokości po"' 
nad 1000 zł. Belgijska Spółka Akcyjna wy 
stąpila v;ówczas przeciwko swym dwóm 
pra.co\\onikom na drogę - sądową domagając 
się od nich odszkodowania w ·wysokości 
1000 zł. Sąd Grodzki kwotę tę przyznał 
skarżącej firmie. W imieniu powudowej 
Spółki występował przed Sądem apl. adw 
Wiesław Pajewski. 

Przegląd i rejestracja klaczy w powiecie 
Ulgi dla zrzeszonych hodowców 

Z dniem 8 b.m. na terenie powiatu piotr 
kowskiego rozpoczął się przegląd i reje­
stracja klaczy dla celów hodowlanych. -
Przeglądu dokonuje insp'ektor Uódzkiego 
Związku Hodowli Koni przy Uódzkiej Iz 
bie Rolniczej, p. mjr. Osadziński, który 
jednocześnie udziela praktycznych: rad 
hodolwanych. Pzegląd trwać będzie d'o dn 
26 b.m. włącznie. 

Według opinii Zarządu Powiatowego 
Koła Hodowców w Piotrkowie, racjonal­
nie potraktowana hodowla koni ma u pas 
widoki opłacalności, gdyż raje•strowanie 
i zapisanie klaczy do Pow. Koła Ii>dow­
ców Koni daje pewne ulgi ustawowe przy 
opłatach za pokrycie ogięrami państwo­
wymi, przy różnych świadczeniach i t.p. 
Klacze zarejestrowane w latach poprzed­
nich winny być do przeglądu idoprowadzo 
ne obowiązkowo i ze źrebiętami, o ile je 
mają, ~ zaś które dotąd nie były za.reje· 
strowane, a ukończyły, trzy lata i wi~J 

na odbywających się obecnie przeglądaci1 
można będzie zarejestrować. 

Dnia 12 b.m. o godz. 10 · rano · odbędzie 
się taki przegląd w Bełchatowie dla gm. 
Bełchatówek i m. Bełchatowa oraz w Gro 
cholicach dla gm. Lękawa o godz. 1 po 
pot 14 czerwca o godz. 10-ej rano w Klu 
kach i o 3 po poł. w Chabielicach. 15 b.m. 
o godz. 12-ej w poł. - w Bujnach Szla­
checkich, 16 b.m. o godz. 10 r. w Wa:d1e­
wie, ri.-go o 10-ej rano w Grabicy, a o 
12-ej w poł. w Szydłowie. 22 czerwca o go 
dzinie 11 r. w Srocku dla gm. Podolin, 
za 23 o godz. 9 rano w Wlolborzu dla gm. 
Bog·usławke i o godz. 12 w poł. w Gole­
szach. 24 b.m. o 10·ej rano w Witowie 
d1a gm. Uszczyn, o 12 w poł. w Sulejowie 
i o 2-ej po poł. w Lęcznie, 25 czerwca o 12 
w poł. w Woźnikach, a 2.6 b.m. o godz. 10 
rano w M;ilejowie dla gm. Krzyżanów. 
Przeglądy i rejestracja odbywają się 

całY,mi pinami. , · . r 

KTO PRAGNIE POZBYĆ SIĘ 
REUMATYZMU i PODAORY? 
Szarpiące, kiujące bóle w stawach I c:rłon• 
kacn, wykr1y lenie rąk i nóg, llrgawkl, k•U· 
ie I ~ urcze w rówvch częściach organiz­

mu, a nau. et osłabienie wzroku-oto prze­
waż le skutki cierpień reumatvc1nych i po­
dagry, które należy usunąć, lnac . ej choro· 
ba CZ\ ni coraz wh~ ><S t. e postęr y. 

POLECAMY uzdrawiającą, rozpuszczającą 
szczwianp pnbudza111cą przemiantf materji 
KUJ<ACJĘ DOMO~lł Kuracja ta polega 
na stosowaniu kunsltownie zdob11tego środ 
ka z naturalnego źródła leczniczego, które 
dobrotliwa matka-natura stworz1 ła dla cier· 
piącei ludzkości. 
Napiszcie do mnie natychmiast, a o• 
trzym •cle upełnie darmo 1 franco 
pouczając" broazurkę 

PANNONIA - APOTHEKE 
Budapest 72, Postfac 83. Abt. 370. 

JutrJ mecz w si atkówkę 
W. dniu jutrzejszym na boisku PPW o 

będzie się spotkanie o tytuł mistrza kl 
B i wejście do kl. A w siatkówkę pomięd' 
1·k~. „Skra" - Poli cyny KS o godz. 6 i 
godz. 6 min. 30 wieczorem pomiędzy P t 

Conccr<lia. 

Jarmarczna złodziejka 
w potrzasku 

Stanisław Mazur, zamie~kały w Ra 
dcmsku trudniąc się handlem o targac 
i jarmarkach - zawitał również do Ka 
mińska, gdzie ustawił swój stragan. P 
upływie pewnego czasu stwierd.zil bra 

jednej sz.tuc.żki towaru, wartości 18 zł. 
ni~zv,-łccznie _zawiadomił o tym policj, 
ktora w wyniku przeprowadzonego doch 
czenia ustalila że kradzieży tej dokonał 
mieszkanka wsi Lipcwszczyzna w pow 
radomszczail.skim, Michalina Foryś. 

Złodziejkę zatrzymano do <!Yspozycj' 
władz ~ądowo śledczych. ;, · ·, 

ooo X ooo 
Pcsterunek pdicji w !Bełchatowie za 

trzymał mieszkańca Belchatowa 19-letni 
go Mariana Olszewskiego, który dokon 
H.oegu krac".zieży drobiu. 

Skórka go wydała 
Z komórki Reginy Jakubowicz w Be 

chatowie skradziona została koza. Poszk 
d~wana zawiadomiła policję, która w 
mku przeprowadzonego dochodzenia uj 
la 36-letniego Szaję Altmana z Bełchat 
wa, u którogo znalezi~no skórkę z koz 
Jakubcwiczowej. 

Rozgrywki piłki nożnej 
o mistrzostwo kl asy C 

w Bełchatowie 
W dniu 6 czerwca br. na boisku miej 

skim w Bełchatowie rozegrane zostały 
1:11-ecze I o _gdz. 15 pp. pomię<lzy Concordj 
1 TUR ktory zakończył się wynikiem r 
nfrscwym 1 :1. Gra obu klubów mało ci 
kawa. i na niskim poziomie. Sędziował 
Bryłka Kazimierz. II o godz. 17 pp. po 
dzy KiSM i Strzelcem zakończony zwyci 
stwem Strzelca w stosunku 1 :O <k>la zd 
był środko\\'Y napastnik St. Gaszewski 

.Me,cz ten więce~ ciekawy niż pierwsz 
w1dac gr~ celową I czystą, dużo groźnyc 
mom~tow ! podbramkowych, któryc 

Strzelec nie wykorzystuje. 
N a wyróżnienie w klubie Strzelca za 

gują para obrońców tj Nowacki i Grab 
czyk St. następnie lewoskrzydlo\'\-y i le 
pomocnik Wiróblew:ski M;. i Nowacki 'I 
Oba kluby zasługują na uznanie za dże 
telmenńską grę. Sędziował p. W'iadern 
Henryk. 

HOTEL 

Continental 
WARSZAWA 

Marszałkowska 84, tel. 95844 
naprzeriw dworca głównego 

obok przystanek tramwajowy i autobusowy 

POLECA 
POl<OJE JEDNO I DWU 
OSOBOWE PO NISl<IEJ 
CENIE. 
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Barnaby, Apostoł.i 

Słowiań;ki: R3domila 

St. wsch 3.15 zach 19.56 

Ks.wsch. ó.14 zach. 21.55 

HISTORIA PODAJF: 
Braniborz zCiobyty przez Niemców 

75 Traktat Jaworowski Polski z Dud~ 
wikiem XIV 
60 Pierwsza manifestacja w W:arszawie 
z okazji pogrzebu gen. Sowińskiego 
03 Zamordowani'e w Belg„·adzi~ k;róla 
serbskiego Aleksandra I i królowej Dra 
gi głośnej. awanturnicy . 
30 Włoski min. Grandi u marsz.. P1łsud 
skiego w Druskiennikach 

PRZYSŁOWIA: 

„Kiedy człowiek łąkę kosi 
Lada baba des.zez uprosi" 
O'rE MYśLI· 
ie będzie dobry owoc, jeśli złe nasiona 

i.enawiść nie zbuduje a z1ość nie przekon~ 
KTO NIE WIE, żE: 

Belgii żyje około 30 tys. Polaków 
WE SOLE DROBIAZGI: 

- Nie samym chlebem człowiek żyje-­
awyrokował pewien filozof, nakładając 
:i. chleb masło i wędlinę. 

Hll.Plor wielkich ludzi. 
Ani Dawid ani Salomon. 9'dy poeta 

iemiecki Schillel"·uczył się grać na harfie 
ekł mu razu · pe\•tn.ego jego sąsia1d', domo 

•s-Jy krytyk: Grasz panie Schiller na tej 
arfie, niczym król Dawid, tylko nie tak 
k on dobrze. 
Na to odciął się szybko poeta: 
- · A pan znowu mówisz jak król Salo 
on, tylko też nioe tak mądrze. 

Radio 
6.,15 Pobudka i gimnastyka 6,38 :Mluzy 

a 7,00 Dziennik 7,10 ~uzyka 7.15 Audy 
ja dla poborowych 7 ,35 M'Uzyka 8,00 Au 
ycja dla szkół 11130 Audycja dla szkół 
2,03 Dziennik 12,15 Skrzynka rolnicza 
2,25 Koncert w wyk. ork. Policji 15,45 
Viadomości gospodarcze 16,00 Rozmowa 
chorymi ks. M. Rękasa 16,15 Jan Brah.1n 

6,45 Nafta nafta„. 17,00 Potpouri ope­
etkowe 17,50 Nasze drzewa 18,00 S'krzyk 
a ogólna 18,10 Program na jutro 18,20 
uzyka lekka 18;50 Pogadanka: 19,00 

'"'oncert solistów 20,00 Koncert rozty\Vko 
·y 21,45 śląsk w poezji współczesnej 22,00 
\uzyka 22,50 Ostatnie wiadomości 

Audycja zagraniczne 
19,00 Monachium -Czar głosu koncert 

9,25 Wiedeń Muzyka lekka sprzed 3D la 
Y f1991~30 Budapąszt SimoenBoccanegra 
p_era 19,30 Ryga Walce Straussa 19,40 
.H;ilversum Ewa operetka 20;00 Lipska 
ato, morze i słońce wesołe piosenki prze 
ojowe 20,00 Brukseila Cliv;ia operetka 
0,00 Londyn Reg. Holender Tułacz opera 
0,o5 Praga Ęoncert galowy rozgłośni 
zeskich 20,GO Hamburg ś'piewacy norym 
E:;rscy opera Wagnera 20„30 Radio Paris 
oncert ku czci Paderewskiego 2030 Lille 
cncert dla kolonii 20,45 Lyon K\oncert 

ymfoniczny 21,00 Mediolan Chowańszczy 
na opera 21,00 Rzym Tango o północy 
3,00 Radio Paris Koncert nocny 23,05 Bu 
apeszt Muzyka cygańska 24,00 Stutgart 
· oncer: . nocns.. 

Cronłka Piotrkowska 

Dziatwa na F. O. N. 
Spółdzielnia Uczenie Szkoły im. św4 

''ingi w Piotrkowie, złożyła do Banku 
·olskiego na F.O.N. - zł. 50.~ w obligacj'i 
-proc. Pożyczki Narodowej. I 

Zawiadomienie 
Stowarzylszenie „Rodzina Urzędnicza•• 
Związek Nauczycielstwa Polskiego Od 

ział w Piotrkowie zawiadamiają, że · za­
owiedziany DANCIN,G BRIDGE na dzień 
2 czerwca 1937 roku że względu na pa­
ujący upał nie odbę.dzie się. 

. ZARZĄD 

PIĄTEK, '.tlnia 11 czerwc~ ~:937 ro~ą.. ·. 

"W' obliczu klęski 
władze idą rolnikom na rękę 

Ze względu na klęskę ciężkiej i bezśnież 
nc j zimy craz ogromną klęskę obecnej po 
suchy, która już wyrządziła rolnictwu 
niepowetowane szkody; O.T.0. i K.R. w 
richtrkcwie przypomina osobom zainte­
re.sowanym że rófoicy którzy na tej pod­
stawie chcieliby korzyiS.tać z ulg podat­
kcwych winni we właściwym czasie dol(o 
nać komisyjnie szacm1ku strat poniesio­
nych na swych polach z powodu klęiSk ży 

wiołowych. . 
Do komizyj szacunkowych winni wcho­

L\zić : · wójt gminy lub. osoba przez niego 
delegowana, prezes miejscowego Kółka 
Rolniczego i sołtys . wsi. 

Protokuły komisyj.niego · szacowania 
wraz z odpowiednio umotywowanym po­
daniem poszkodowanych rolników przesy 
lać należy do II-go Urzęd~ Skarbowego 
w Piotrkowie. 

Zjazd Spółek Wodnych. w Piotrkowie 
W. dniu 25 b.m. 'o godz. 11 przed P.O· 

łlłdnier;n w sali Włościańskiej S'półdzielni 
Rolniczo - &ndlowej w Piotrkowie przy 
ul. Sienkiewicza 8, odbędzie się ogólne 
zebranie delegatów Spółek Wodnych ce-
lem wspólnego omówienia spraw długu 
melioracyjnego, opieki nad urządzeniami 
technicznymi i innych, dotyczących go­
spodarstw obcią7..onych . długami .z tytu-· 

łu melioracji. 
Na zebranie to ka·żida Spółka Wpdna 

winna wydelegować dwóch swoich ·przed 
stawideli. 

Zgodnie z uchwałą Powiatowego Związ 
kl1 Spółek Wodnych w Piotrkowie, za­
rząd OTO i KR przypomina o składkach · 
członkowskich za rok 1931 które winny 
hyć wpłacone najpóźniej do 25 czerwca. 

KINO· TEATR 
- Dziś i dni następnych. -
Największa tragiczka świata kenialna artystka Elżbieta 

Berquer w arcydziele w·g Wiliama Szekspira 

• 
f\S 
PL. NIEPO· 

DLEGEO$Cl2 
właś,c. 

a wams1 o o a 
Konopińska 
i Piaskowska 

Reżyser PAWEŁ CZINNER 
Cudowna trawestacja filmowa najpiękniejszej sztuki welkiego 

geniusza teatru Szekspira. 

Nad program: Aktuainości świata 

' au fąpp!t +e2'B'- -~ 41$ P#f%4i ;gp ' ••w; I -
Wycieczki .do Liskowa 

odbwwać sie bodą reionaml smłnn1ml 
W związku z otwarciem wystawy „Kul 

tul'a i Fraca W:si" w Liskowie, dowiadu­
jemy się, że wydeczki z powiatu piotr­
kowskiego dojeż:dżać będą na wystawę w 
Liskowie autobusami, a nie koleją, ze 
względu na rozlicu1e ~oty, jakie się 
przy tej komunikacji nastręczaj~. Auto­
busy będą odjeżdżać codziennie o godz. 
4-ej rano, o lie zbierze się dostateczna 
ilo.ść wycieczkowiczów. 

Koszt przeja~du z Piotrkowa do Lisko 
Wa i z powrotem ~ wynosi 8 zł. 50 gr. 
Za oddzielną dopłatą autobus może dojeż 
,dfać do poszczególnych gmin. 

Wobec tego jednak, żie przewiezienie 
autobusami wszystkich pragnących zwie 
dzić wystawę - w jednym dniu byłoby 
nie.możliwe - wycieczki taki'e postano­
w~ono organizować rejonami gminnymi, 
przy czym poszczególne Zarządy Gminne 
będą przyjmować zgłoszenia wraz z cał-
1..:o\.Yitą . należnością za przejazd Zależnie 

c 5. ilości zgłoszeń, grupa wycieczkowa, 
zrażona z jednej -lub kilku gmin - wy­
jeżdżać będzie do Liskowa. 

Zgłoszenia . należy kierować jak najry­
chlei do Zarządów Gminnych które udzie 
lą tła miejscu bliższych informacyj, O­
stateczny termin zgłosz·eń upływa · z tdn. 
20 czerwca r.b. 

Z Piotrkowa biorą udział w wyciecz­
kach: Wwdział Powiatowy, OTO i KiR., 
Związek :M;lodej Wisi i in. organizacje o 
charakterze rolniczym„ 

V\ilycieczka na rowerach (rolników) 
Wyruszy z Piotrkowa 26 czerwca r.b. o 
godz. 4-ej rano z pr~d siedziby Okęgo­
wego Tow. Kółek i Org. Roln. przy ulicy 
Sienkiewicza 8. · 
Pragnący wziąć udział w tej wycieczce 

rolnicy zamieszkujący w poblżu trasy 
Piotrków - W aidlew mogą do wyciieczki 
t ej przyłąc.zyć się w czasie przejeżdżania 

. wycieczki przez tę okolicę. 

Już wyszedł z ·druku 
ROZKŁAD KOLEJOWO - AUTOBUSOWY 

mający obowiązywać na stacji Piotrków Trvb. 
od t6•go czerwca 1937 roku 

Otrzymać można bezpłatnie w administracji «Gł.OSU TRYBUNALSKIEGO« 

Krw·awa sprzeczka o tniedzę 
Ofiara dogorywa w· szpitalu 

We wsi Nagórzyce gm. Golesze, zamie 
szkiwali po sąsiedzku dwaj gospodarze: 
Jan J abrzyk i Stefan Sęk, którzy na tle 
sąsiedzkir.h nieporozumień często z sobą 
wiedli spory i kłótnie. 

Onegdaj około godz. 5 rano obaj wieś-. 
niacy spotkali się na polu i wszczęli z so~ 
bą sprzeczkę o miedzę. Sprzeczka ta na­
stępnie zamieniła si~ · w krwawą bójkę, 

w czasie której Sęk dobył noża i uderzył 
nim J abrzyka w jamę brZUSZną. . 

Rannego kmiotka w stanie ciężkim prze 
\vieziono do sZPitala w Tomaszowie Maz, 

· Sękiem zaintere.sowała się policja. 
r.!'~10Mh rtt~'ICFW5 til«ifli li & 

WYPOżYCZAI ... NTA KSIĄZEK 
atale zaopatrzona we wszelkie nowości. 

Piotrków. ul. Pilsud8kiego. 55. 

w 
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Łaźnia §.c~ 
W. tym roku, jak zwykle, ma być łaźni ~ 1>i! 

miejska zamknięta na cały mi'esią.c. Pra C. 
niemy przeto zawczasu zwrócić uwag ' to 
wladz municypalnych na to że zamknięci nY] 
łaźni na tak długi przeciąg czasu jest i»;e l 
każdym względem nie wska.zan~. JaJą1 
. Laź~i~ zamyka się_ w l~cie na cały m\upi,' 

s1ąc hp1ec dlatego, ze wowczas frekweriu. 
cja jest minimalna i mias~o zbyt wieli W 
1co łaźni by dokładało. Pest to powód J 
żadnym względem ni'e wytrzymują.cy kt'0 sj 
tyki. Ludzi trzeba przyzwyczaić do ch\astj 
dz.enia do łaźni stale. S'koro- nastaje lay b 
i można chodzić do basenu czy ~źdZić ~iezl 
Sulejowa do Pilicy, to należy stanowC\mc 
zalecić każdemu korzystanie zarówno 'Y 1 
basenu, jako też z Pilicy. Ale to nie ~~ 
nic wspóln1ego z łaźnią. Pilica ochła~e. 
natomiast w łaźni należy gruntownie "t;hc 
parowa<! się i wymyć. Pilica dla przYAie· 
ności i sportu, - łaźnia dla zdrowia i hip0 s 
gieny. Może właśnie w lecie łaźnia ~cłl 
ei'eszyć się jeszcze większym powodfciy 
niem, niż w zimie. Jeśli frekwencja \V lb,lo 
cie jest zbyt mała, to nal<eży na okr~dn 
letni obniżyć taksę za korzystanie z łaiydl 
ni i wanien, wzmóc ~ropagandę, a wÓW:y 
czas ,na pewno ludzie chętniej b'ędą. tan Hi 
chodzili. Uni'eruchomteme łaźni na cai) 
miesiąc jest bronią obosie(:zną. OstateCJ-:ej~ 
r.ie można zmniejszyć dni w tygodniu ę 
zamiast 3 dni uruchomić łaźnię tyl}to i · 
dwa dni, byle nie zamyka~ ;ej zupełniee 

Jest j~ze drugi powód zamkn~)j 
.zakładu kąpielowego - to remont. 2 

tocznie zap0wiada się bardzo szwnnit\V1 
.gruntowny remont i inwestycje w łaźn!j 

miejskiej, W1szyscy; z zainteresowaniemf:.i1 
oc21ekują otwarcia na jesieuj łaźni, a.br.A: 
się wreszcie przekonać, że nic nie zrobir;1 
no ~ tym ~~erunk~1. Naw~t porząd11!P, ni ~ 
pobielono sc1anl nie wyrownano dziur v,tl1 
podłodze, a już o gruntownym remonckt. 
czy inwestycjach mowy nie ma. Na pobie' 
lenie ścian i gruntowne wyszorowanie poi~ 

,dłóg wystarczy kilka dni, I~ 
Wreszcie jeśli mowa o nierentownośc~ 

łaźni miejskiej, to należy pamiętać, że 
zakład ten może dawać zyski wówcZas, 
g~y będzie postawiony na wJaściwei sto­
pie, gdy urządzony zostanie nowocześnie 
. Nawet w Piotrkowie Trybunalskim ·· 
n~ łaźnia może i powinna · inieć powod~e· 
nie. . 

Niechże Zarzą,d ~ejski wykaże tu od· 
l'Obinę dobrej woli, · . · 

SZCZĘlśLIW A: IroLEKTURA 
Tow. Dobroczynności ul. Piłsudskiego 75 

tel. 1531 
~ddż. Sklep tytoniowy p. M. Szy:mań • 

sk1ego ul. Słowackiego 7 vis a vis ,,Bata" 
Wypłaciła już dawno poważnych wygra­
nych. Kupując los u nas pomagasz siero­
tom. Sieroty przynoszą szc~ie! 

Kradzież na wsi 
Nocy onegdajszej z mieszkania. . Jana 

Mazeranta we wsi I<oło gm. i._ęczno, nie 
U.!ltaleni sprawcy skradli pościel, biellznę 
i ubrania damskie i męskie łącznej war-
tości około 300 złotych. ' 

Podrzutek w' ogrodzie 
Bernardyńskim 

Qnegdaj okpło godz. 9."Jej wie'ezore;m 
~a. jednej z .ławe~ w ogrodzie Bernardy;ń.­
.sknn ~~leziono poowijane w szmaty dzie 
cko w wieku około 2 tygodni. 

Za m.a~ką, wyrzekającą się swego dziec 
ka, pohcJa. WS2'.CZęła poszukiwania. 
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partament za 1 OO zł. dziennie 
k ntogą tylko 1nieszkać książ~ta i ntinistrowie 

l)arwnych prÓspektach wielkich sto 
acyj klimatycznych i plaż zalecają 
iwój komfort i wygody mniejsze i 

hotele. Dobór nazw hoteli na ca­
. ecie nie odznacza się oryginalno­

K.ażde miasto ma swój „Metropol" 
on", „Europejski", „Grand Hbtel", 
Jsj.or", „Bellevue", „Continental", 

li l" czy „Royal". 
·aieie różnią się od .siebie wielkością 
. ·em komfortu. Obok małych i skro 
c· hotelików - przepiękne :Pałaco-

chy z ogrodami, basenami, posia­
własne sklepy, w których można 

il.i wszystko, od krawata do samocho­
ITT 
~l;allu niepodzielnie panuje dostojny 

, a w w~~kszych hotelach poJłaq 
recepcji, wła,dający często kilku­

l językami. Na rozkaz portiera ma­
t, nieodzownie w czapce na bakier, 
a gościa windą, aby pokazać mu pro 
~~y pokój. Numerowy wnosi wali-

planie hotelowym wykreśla się je 
aauner wolny. Formalności zaiatwio­

/ŚĆ po wypakowaniu. waliz i kąpieli 
·na dół. Na każdym piętrze uprzej 
ony uśmiechniętych numero-wych 

i..gaczy, kelnerów, boyów, odźwier-
i zalotnych pokojóweczek. W nar 

- hotelach ta grzeczność służby ho­
e · bynajmniej nie jest przesadą, 
? w niektórych hotelach zagranicz 
· -przeciwnie - przybiera ona już for 
-ec;zące.;. 

el zamieszkany jest właściwie tyl­
y nocy. W godzinach rahnych pusto­
~-oumery i korytarze, goście ud~ją 
i miasto dla zv.iedzania, lub zała­

& interesów. W czytelni, czy salo-­
:>. ~staje k!oś dla napisania listu, 

Jia wizyty, przejrzenia gazet. W 
1 

ach popołudniowych część gości 
ca· na obiad w restauracji hotelo-

• aby po krótkim odpoczynku znów 
a. ~zyć się po mieście. · r w hotelu ruch trwa bez przerwy. 
o 111y z miasta i dyspozycje dla gości. 

tanie numerów. Ekspedycja czyichś 
v na dworzec. Pz:,zyjęcie nowego goś­
~ łzygot-Owanie apartamentów. A wie 
~ li wczeąniej lub później znów nnpeł 
~ się . niunery i hotel zasypia. Czuwa· 

portier, czeka:jąc na goscr, którzy 
· wili" : się gdzieś na mieście. W ży-

du każdego wielkiego hotelu zdarzają się 
„ większe" atrakcje: przyjazd jaki'egoś 
znakomitego gościa. Poprzedza go '7.WY­
kle szereg konferencji, związanych z przy 
gotowaniem apartamentów. żaden najbar 
dziej .wymagający i dostojny gość nie 
sprawia podobno tyle kłopotu, ile ci, któ­
rzy pobyt jego organizują. Każdy więc 
wielki hotel ma kilkanaśde apartamen­
tów reprezentacyjnych. 

W jednym z większych hnteli warszaw 
skic:h jest apart::im~nt, posiDc!ający swo­
ją „historię". Gościł on już w swych ścia 
nach obecnego Papieża Piusa XI, gdy był 
On Nuncjuszem Apostolskim, mieszkało 
w nim szereg osób z rodów królewskich 
i książęcych, jak książę Sjamu, Ri-Gin, 
brat Mikołaja, infantka hiszpańska, księż 
niczka Bourbon. Mieszkali tutaj też mę­
żowie stanu - Prezydent Stanów Zjedna 
czonych Hoover, minister Titulescu, mi-

nister Erlen, tutaj zatrzymał się w czasie 
swego pobytu w Warszawie minister La­
val tutaj mieszkało wielu ministrów i 
dostojników zagranicznych. 

Ten apartament reprezentacyjny skła­
da sę ze stylowego salonu, sypialni i ła­
zienki. Kosztuje on dziennie„. 100 złotych 
Pobyt jakiejś znakomitej osobistości/ -
wprowadza w życie hotelowe jeszcze bar 
dziej gorączkowe tempo. Taki gość musi 
być pierwszorzędnie obsłużony, wszystko 

. musi mieć na każde skinienie. Służba ho 
telcwa krzywi się na obcych panów. któ 
rzy lokują się w hallu i na wszystkich 
piętrach i lustrują bacznie każdego kto 
wchodzi lub wychodzi. Ale trudno.„ Po 
kilku dniach znakomity gość wyjeżdża, 
życie hotelowe wraca do normalnego try 
bu, aż do następnej wizyty jakiejś znako 
mitości. 

...... „„„„„ ... „„„„„„„„„„„ ... „ ... „„. 
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Zalotv bestialskiego mordercy 
Trupy dwu kobiet znaleziono w garażu zbrodniarza 

Kroniki kryminalne Londynu dawno 
już nie zanotowały tak wyrafinowanej, 
obmyślonej ze wszystkimi ~zegółami 

zbrodni, jak ta, którą popełnił trzydzie­
stoletni mechanik automobilowy, Filip 
Davis. 

Davis mieszkał w małym, własnym dom 
ku w Camborne (Kornwalia) z żoną i sio 
strzenicą, którą wychowywał po śmierci 
jej rodziców. Pożycie małżonków było 
bardzo złe: całymi dniami w domu rozle­
gały się krzyki, a często awantury przy­
bierały takie rozmiary, że kres kładła im 
dopiero interwencja są.siadów. Ostatnim.i 
czasy stosunki jeszc?.e się zao.strzyły, gdy 
Davis zaczął niedWUznacznie darzyć 
względami swą siostrzenicę, M'.onikę, któ-

ra zresztą ani myślała odpłacać mu wza­
jemnością. 

Pewnego dnia, obie kobiety zniknęły 
bez śladu. Wieczorem Davis zapukał do 
drzwi sąsiedniej willi i wyraźnie zdener­
wowany ośwadczył gospodarzowi, że żo­
na go porzuciła i uciekła razem z Moni­
ką. Nikt się nie zdziwił, ra~zej wszyscy 
sądzili , że maltretowana,. kobieta powinna 
h~ła uciec wcześniej. Mechanik na drugi 
dzień wynajął, leżący w pobliżu gar~, 
rzekomo, celem . złożenia w nim różnych 
narzędzi i niepotrzebnych gratów. 

Upłynęło kilka dni, w czasie którycłi 
nie zaszło napozór nic godnego uwagi. 
Davis pracował jak zwykle, lecz ?go za 
chowanie się w rozmowach było dziwne i 
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Na ziemi nie znajdziesz 
pier i ~dzy, tylko musisz kupi' 
los do I klasy 39 Loterii Pań· 
stwowej w szczęśliwej kolektu­
rze 

O. N I E W I Ń S K I E G O 
w Piotrkowie, ul. Słowackiego 
22 lub w oddzia'a:h: Sulejów, 
Bełchatów, Radomsko i Skier­
niewice. 

- ·, . . , ~ . ·. ' ~ ~ ; „ 

podejrzane, jakby dręczyła go 'jakaś ta­
jemnica. Sąsiedzi widzieli go l::i!ka .razy, 
jak w nocy wędrował przez ogrod do ga„ 
rażu, dźwigając na plecac:h worki z zie„ 
mią i kamieniami. 

W dziesi~ć dni po zniknęcu żony i si.er 
strzenicy mechanika, w okolicy gruchnę­
ła wieść, iż padły one ofiarą. morderstwa. 
Kupiec mianowicie, który wynajął Davi• 
sowi garaż, przypomniał ::Lbie, że zosta,·• 
wił w nim starą książkę rachunkową. P'o 
ni'eważ miał jeszcze drugi klttcz., - nie' 
chciał trudzić Da visa i udał się do garażu 
bez jego wiedzy. Gdy wszedł do środka, 
poczuł okropny smród rozkładających słę 
ciał, w ką.sie zaś pod ścianą ujrzał ogrom 
ną stertę kamieni, 

Przekonany, że popełni0no tu jakąś 
zbrodnię, kupiec po'Qiegł na posterunek po 
licji i opowiedział komisarzowi o swym 
odkryciu. Zarządzono · natychmiast rewi­
zję, która dała wręcz sensacyjne wyniki: 
w garażu, przysypane ziemią i kamienia­
mi leżały, znajdujące si~ iuż w stanie roz 
kładu zwłoki pani Davis i Moniki. Zosta. 
ły one, jak wykazały oględziny, zamordo 
wane uderzeniami siekiery w głowę. 
~rdercę niezwłocznie aresztowano. 

Wobec druzgocących dowodów nie próbo. 
wał się nawet wypierać swego potworn~­
go czynu 11Mam pecha! - oświadi?zvl -· 
by!em f!' zekonany, że llic się nie wyda"­
Davis ni<.:- czuł żadnych wyr :;ntów ~·lmh•­
nia i jeszcze w przeddzień a-resztowania. 
napisał do swej kuzynki do Londynu list 
z prośbą, aby przyjechała i za~ęia się do­
mem. gdyż ż0na uciekła od niego. 

OKAZJA - sklep komisow.y . 
Piotrków, Sienkiewicza 15. 

można tanio nabyć: 
wannę, szafę, stół, powielacz ,Wtór". : ·.,'" 

~ „ ............ „„„ ... „ ............ „„ ... „ ...... „ ... „„ ......... „„„„„„„„ ... „„ ... „ ... „„ ..... „ ..... „„„ ... „„„„„„„„„„„„„„ ... „,„ 
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ozjaśnione mroki 
Powieść 
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iecnych było około 500 - 600 ~b. - Czy zastałem moją siostrę? - za-
.adość . napełniała serca irtkjatorÓW\ pytał przybyły. 
e:jszeg& zebrania, a zarazem lęk, aby - Siostrę ?„. - zdaj.wiła się przełożona 
).cni obywrubele, którym: Jarzm.o nie"' - jaką siostrę? 
~oraz mocypej dokucza nie zos1;a.li, __, Weronikę Chryzowską. Jestem jej, 
Boże, wyśledzeni przez policję. braten:l, ,przyjechałem dziś ze wsi i mia-
Ciekawani ..:__ rzekła pani Galan.te-' łcm się i nią widzieć o godzinie pierwszej 
· czy stra;ż zdoła uprzedzi~ nas, gdy .. lecz spóźniłem się na pociąg i teraz· do-

vłrudze · przybyły. .: · · piero P!zyjecha~em. 
anda" zmarszczył czoło i rzekł po- · - Pan poczeka do wieczora, siostry 

ie: obecnie nie :rn.a," poszła na wycieczkę do 
Wątpię, aby władze wogóle mogły Uszcey:na. 

· omyśleć, że coś podobnego urzędza- - Aha! - wyrwało się z piersi przy­
Wiedzą one i szukają nas tylko w bysza - a czy daleko jest ten, jak to pa­
iętych lokalach, a tego rodzaju ze ni powiedziała, Uszczyn? Bo widzi pani, 
nie są , u nich wogóle brane pod u- mnie siostra zaprosiła na dzisiejszy dzień 
2'darzyć się może tylko ten wypa- do P iotrkowa, że dowiem się ciekawych 

że ktoś nas zdradzi, ' będąc dobrze rzeczy, że będzie wycieczka, że pójdę z 
tmniczcny w cel dzisiejszej majówki. n-'ą r azem . 
okól dębu panowała ri.iezmąc0na ci~ - Szkoda, że się pan spóźnił, gdyż ka 
~gdy „Wanda" donośnym głosem za żda wycieczka jest ciekawa i moźna się 
móWić, 'wszyscy skierowali wzrok w wiele nauczyć . 
stronę. Niźsi pcdnosiU się na palcach - Bo w~dzi pani - zaczął nieśmiało -
baczyć mówjącego. my t am na wsi, zdała od Piotrkowa też 

mieszkaniu przełożonej Towarzy- pracujemy wśród ludu. Otrzymujemy tro 
dało się słyszeć miarowe pukanie. chę gazet bez cenzury, a nawet siostra 
Proszę - . rzekła przełożona, nie pod mi kiedyś też przysłała w paczce z ubr a­

się z miejsca. Do pokoju wszedł niem kilka gazet, abym dał znajomym i 
nieznany mężczyzna. pewnym ąsiadom Na wsi chętnie czyta­
zym mogę panu służyć? - zapytała my, że to Polska ma być. My się do t ej 

Polski, !dziś jeszcze niewidzialnej', szyku­
jemy, a jak przyjdzie EOtrzeba to i bić 
będziemy bo my mamy twarde piersi i 
mocne pięści. ::M1y wiemy, co to jest mieć 
swoich do rządzenia, a n:e-Rusków. 

Pani przełożona zdumiona była takim 
śmiałym pOw:i.edzerliem brata Wm-oniki. 
Uważała, że wieś _to . martwe dusze, że 
oni myślą tylko o swoim · gosp01darstwie, 
a tu naraz tyle dowiaduj~ :się od chłopa, 
brata Wieroniki. ! 

- Powiedzcie mi .;_ zaczęła mu mó­
wić wy, czując się jakoś bliższą, tego 
przez, chy;ilą nieznanego jej mężczyzny, 
- kto was pobudził do takiej pracy? 
· - Kto? Proszę pani, dużo o tym nal.e­
żałoby mówić. Trochę nauczyciel, ksiądz, 
a j~ najwięcej to pani! . 

.....:,,, Ja?! - Zidziwiła się przełożona. -
jakim.~ sposobem? 

- Bo widzi pani, siostra moja to co 
list napisze, to zawsze wspomina: dziś ro 
biłyśmy z kierowniczką to, wczoraj znów 
te, a. jutro mamy zam±ar zrobić tamto. 

- To się nie mnie dotyczy. Widzicie, 
~iostra wasza to u nas jest tylko tak, ot, 
aby na nią nie zwracano uwagi, że pra­
cuje dla lepszego jutra i nowej zorzy. 
Ona ma inną kierowniczkę o której za­
pewne do was pisała i z którą was pozna. 

Przybyły szeroko otworzył oczy i nad 
czymś s;ę zamyślił. 

.- Chciałbym - rzekł po chwili -
chciałbym bardzo poznać przełożoną mo­
jej siostry. :Mlusi być bardzo zacną nie­
wiastą, kiedy tyle dobrych rad da ie sio­
strze, a ona je do nas, tam na \\iieś, Pr.EY 

&& -- ___ LJ 

syła. My bardzo szańujemy · takich Iudzt, 
którzy o nas myślą. Chciałbym. koniecz­
nie, proszę wiehnożnej pani - tu schylif 
się do nóg przełożonej --. wildzieć się z sio 
strą i być na owym zebraniu. Może mi fpa : 
ni vowie, gdzie to jest; 'a ja· już jakoś fr&:"'' 
fi~. . .„ ·::-. 

- Trafić to możecie do lasu, ale .na ze 
branie was nie wpuszczą, zmylą, drogę, ' -
gdyź oni kierują, ;tam tylko ludzi zną.w-. . 
mych. G~ybyście poszli z siostni to inna ' ' 
sprawa, lecz samych .was nie pr,zepUŚz.cZą_ ., 

- A może wielmożna pani da kartkę, 
jakiś list, to pręiqzeJ będzie można się do 
~~ ~ . \ 

· Przełożona pomyślała chwilę, ·po czym 
·wyrwała . kartl{ę z bloku i napisała: -
„Brat Weroniki chce się widzieć z si0t­
strą" Położyła swój podpis i pieczątkę 
'l'owarzystwa . 
~ Macie tu kartkę - rz~kła - poka­

żecie ją, gdy was zapytają kogo szukacie 
Pójdziecie„. a znacie P iotrków i drogę 
w kierunku Uszczyna? 

- Nie, nie znam, lecz koniec języka 
mam za przewodnika. 

- Tak, ale tam jest tajne zebranie, 
więc nikomu nie można nic mówić ani • . t 

·nikogo o n;c nie pytać. Pójdziecie na Sta 
rcstwo, późn:ej wzdłuż kclejki S'ulejow­
f.kij. a. gdy dcJdziede d~ lasu, skręcicie 
w lewo wąską drożyną wiodącą na 
wschód. Tam was zapytają, a raczej zacz 
ną et tak niechcący z wami rozmawiać, 
to im r-0każecie kartkę. 

Przez mi·asto przeprcwadzi was chło-
riiec z ?akładu . d. c. n. 
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Ilość sukien nie decyduje 
o elegancji i wytworności 

pięknej pani 
Na -corocznie urządzanym .w P.aryżu 

konkursie otrzymała w bieżącym roku 
tytuł najelegantszej kobiety świata An~ 
gielka, pani R. Fellowes. Rzecz prosta,. 
że laureatka konku~su była oblegana; 
przez damy, które koniecznie chciały się 
dowiedzieć, gdzie sobie robi toalety i ile 
ich ma. Pani Fellowes chętnie udzielała 
infomacji, przyczym twierdziła, że nietyl 
ko ·kosztowne luksusowe domy mód mo­
gą dstarc:.ać eleganckich toalet, i że ona 
nabywa swe suknie w zupełnie skromnych 
magazynach. Następnie zadziwiła panie 
oświadczeniem, że sprawia sobie bardzo 
niewiele toalet: zaledwie dwa kostiumy 
taillelll', dwie suknie wieczorowe i dwie 
suknie przedpołudniowe rocznie. 'W,ystar­
c.za to jej najzupełniej, gdyż, jak słusz­
nie twierdzi, nie ilość, kosztowność, ale 
:rodzaj doboru, WYkwintny gust i umiej~t 
ność noszenia toalet, stanowią o elegan­
cji kóbiety. 

PIĄTĘK, dnia 11 czerwca 1937. roku. 

„„ ... „ ... „ ... „ ..................... „.„„ .................. „ 
Czysiy zysk na PolskiC2erwo11v l<rzl'i Odc 2„ w Pioh "ewie Ttl'IJ 

TEATR NARODOWY 
Tel. 52·77. D rektor Zbignie1.1. Szczerbowski 

Po7ncń, ul. fr::-nris:>lł::> Rafaicn1Jia 21 

Za końc2 enłe sezonu featrslnego 
w Pio.trkowie Tryb. dnia 13 czerwca (Pifd?ifl~) br: o godz. <0.15 punktualnie 

w sali Im. J. l<ILIŃSl<IEGO 
ŚMIECH! HUMOR! 

DZIEWCZĘ Z OBł:.OKóW 
Wesoła kcmedia w tn:ech aktach (ćzterech odsłonach) Zdzisława Ordynieclliego w 

w konaniu 2espoh• Teatru Nsrodowego . 
W rt1U tvtułowej Karoli!' a Srocz\'ń&ka. Rfż,ser o, r. Zbhmie\J1 S2uerbowski 
Bilety wcześniej nabyć można u członkiń i w biune PCI<., ul. Słowac"iego 23 I. p. 
a w dniu przedstaw. na godzinę przed rozpccięciEDl wido\.\.i~lla pn1 iasie w tutne 
Uwaga! Nast~pny przvjazd TEATRU NARODCWEGO z Po2n. w wneśniu 1937 r „„„„„„„„„„„„„„„ .... „„„„„„„. „ „ „ .. „ „ ._ .. „ „ ...... 
I ()') ZEOARV, Z~OARKk ŚWIATOWEJ MARKI 

OMEGA T. ISSOT PJĘRŚCIONKI. BRANZCl.ETKI, I . . . KOLCZYKI, OBRĄCZKI ŚLUB. 

I A. BRANDWAJN :.~::o~;Aó: 
I Patefony 

I Duży wybór 1. 

". · płyt gramofon1.iwych 

najlepsze igły 

gramofonowe 

Przetarg. 
Ubezpieczalnia Społeczna w Piotrkowie Tryb., ul. Br. Pie-

rackiego 3, ogłasza przetarg na wykonanie robót: 
1) . murarskich 
2) stolarskich 
3) instalacyjnych 
4) malarskich 

w budynku Ubezpieczalni Społecznej. 
Wszelkie informacje otrzymać moina w Ubezpieczalni Społ., pok6j ftr. 38, co· 

dziennie, od godz. S·ei do 13·ej, tamże ślepe kos2torJSV za opłatą 2 2łcte (dwa). 
Oferty w zapieczetowanych kcpertach składać należy na rece przewodniciącego 

urzedującej l<omisji . gospodarc2ej w dniu 12 czei wca b. r. (sobota) w godzinach od 
t2·ej do J3·el, w Ubezpieczalni Społecznej, pakói Nr. 38. 

Do ofert dołączyć nałe'ly kwit na złożone wadium w wysokości s•;, oferowanej 
sumy. 

-
Zastrzega sie wybór oferenta wzglednie unieważnienie przetargu. 

UBEZFIECZALNIA SPOŁECZNA 
W PIOTRKOWIE TRYB. 

Restauracia ,,BI A f'. V BAR'• 
PIOTRKOW TRYB., S~OWACKIEOO 23, tel. 13-33. 

Pojęcie sukni. bez· okrycia w dosłoWnym. 
znaczeniu nie istnieje więcej. ·Obecnie na 
odmianę nie. ca pe i żaldcik ale długi, ob 
.cisty płaszcz zapięty tylko w pasie odsła 

1 
_ 

nający w dostatecznej mierze suknię z 
którą harmonizuje w kolorze jest en vo-

Poleca win a pierwszorzednyca marek weglerskie I krymskie. 
W.ódki gatunkowe i monopolowe po cenach przvstcpnvch. 
Wydaje śni1duia, obiady, kolacje' na świeżym maśle. Ot.bo· 
rowe zakąski. SŻybka obsługa. Potrawy smaczne i zdrowe. 

-ROZll&Ał> KOMUNIKACJI AUTOBQ$0WEJ 

na linjiPIOTRHÓW-WARSZAWA que. · 

CHCESZ WIEDzIF;Ć CO ~ ~EK....\.1 
- ZAJD:Z DO ZNANEJ CAIROMANTKI 
"'KARMONY", ul. Pt1sudskiego ~1. 

przez Wolb6rz, Tcma1zów Maz., Raw-: Maz:, M1zczon6w i Nadarzyn 

Piotrków T"b. 9.45 12.10 16.50 I Mszczon6w 12.40 15.10 19.40 
Wolb6rz 10.11 12.36 17.16 
Tomaszów Maz. li .OO 13.30 18.00 Nadarzyn 13.16 15.46 20.16 
Rawa Maz. 11.56 14.25 18.55 Warsz•wa Ili. 13.45 16.JS 20.45 

WARSZAW~. PIOTR.RÓW 

Warszawa 1.00 9.00 15.00 ' Tomaszów Maz. 10.00 12.00 20.00 
Nadarzyn 1.45 9 34 15.34 
Mszczon6w a.12 to.1 2 18•13 Wolbórz . 10.26 12.26 20.26 
Rawa Maz. 8.57 IQ,57 18.e 1 Plotrk6wTrvb.lfl. 10.so 12.so 20.50 

ROZK~AD KOMUNIKACJI AUTOBUSOWEJ na linji: 
11ohUw • Wolb6rz • tom1szów 

1

, Zamau6v -Wolb6rz -Piołrk6v 
Piotrków Tryb. 14.00 21.00 I Tomaszów Maz. 8.00 15.20 
Wolbórz 14 26 2,,06 Wolbórz 8.26 15.46 
Tomiłsz6w Maz.Dit 14.59 22.30 I Piotrków Tryb.Dl%. 8.50 1610 

I 
UCZ~ PISAO na maszynie, Piotrków, ul. 
Legionów 2. 

S-PP..Z:..;z.DAM nową maszynę · do pisania i 
nauczę najnoww,m syst:'emem pisać na 
niej za 300 złotych . 

Piotrków, ul . . Legionów 2. 

I 

Leczente tr••k6w 
Otoroltł •"6rne t •e1tervc11 
D r. m e d. F A ] M A I 
prz111mu;e od 12-2 i lcd 5-1.30 
Plotrków,ul. Plłaudsklego~67, li plQ 

STARSZY FELCZER ~ 
A. LEWKOWI 
. Piotrków, SłOWACHIEGO 28, 
Wykon" w• O• hrc. nne szczepi 

przeciw cspte • dwtter ''' 
zastrzvk1, oraz W!:zelkie zabiegi w 
. ft lczerstu a v.>chodzące. 
Posiada stale świeże pijawki wt;gi 

------------
Pi1trlow~~a f a~r1~a Papg Dae~ 
H~Z. Pacanowski i 
Płetrk6w Tryb., Al. 3 Maj 6, tel. t 

POLECA: 

Pape dachową czarną i .białą n 
· doścignione1 jakości, smole w pi 
wszorzędnvch gatunkach, lep 

pak i karbolineum. 
fabrvka nasza gruntownie pr1ebudo 
z ra"toaow. niem najlep11ych udosko 
I zdo•yc1y technlc1nych wed ug nar• 
a1eg sutemu. "'" w•nlku prz~prowad 
ny, h uleps eń w produkc•I, uzyskał 
plerws1ou~ ne g•tunkl papy, I w 
kalkuluje się nam znacznie taniej w z 

ku z czym: 

ceny nasre są kenłureacy 

------------
ROZKł:AD AUTOBUSOWY 

na unu p1·otrków - Łó 
Odchodz;a z Piotrkowa o g.g: 

a.oo u.oo- 13.0Q 16.00-
11.00 21.00• 22,30 

Odchodz;a z ł Odzi o g.g.: 
a OO* 10.00 13.00* 1s.oe 

ta.oo• 20.00 
UWAOA: Autobu11, 01naczone • kurstlk 

W•h: Kamodu& pozostałe przez Sreck. 

ROZK~AD 
• - aa linii -

PIOTRKÓW· SULEJÓ 
Q.dcho•zą z P.lotrkowa ,, o 9.9. 
6.ao . 9,30 _ t t.30 14.30 16,30 19.30 
Odchodzłt Sulelowa o g.g. 
1,15 10,10 12.JO 15,10 17,10 2Q.10 

IHl'"fflltlllllllłlłlltlltlłHltllllllllffłllłllllllłllllllllHlllllllJllffNłlłłftllld 

KUPUJĘ ZLm'O i SREBRO ~ 81 
R4 Bml.1~. Pł~ najWJil 
ceny. Zakład jubilersko - zegarmistnpl 
aki Jakób Grosbtq, Piotrków, Sieradz 
Nr. 4. 

POKÓJ umeblowany, frontowy, z wyg 
darni może być z utrzymaniem do wynaj 
aia od zaraz. Piotrków, Piłsudskiego 38, m. 

PLAC DO SPR,ZEOANIA'. przy ulicy I 
niłowskiej rw Piotrkowie Wiadomość 'J. 
damiec Polna 43. 

MIESZKANIA: 2 pokoje z kuchnią z Wl 
godami przy ul. Żeromskiego 5 do vrynl 
jęci.a od zaraz. Wiadomość .na miejscu 
dozorcy-. 5 

SZOPA murov,~ana duża DO WYNAJę 
I!'Oże. być-.!'la garaż lub wars~~at ślusat'll 
Wradomość pt :.itewski 8 u gospo:la 

.• 
Dhik.: „A. Pański. Spadk." P'"wtrk 


